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Rok XIV.

CENY OGŁOSZEK. Na 2 
stronie wiersz milime
trowy rak. 300 — na Oi 
stronie mir. 25o. — ftr 
rak. 201 Nadesłane rek. 
300. — Drobne ogłosze
nia od mk 80 do'l50 za 
wyraz. Ogłoszenia wr- 
tsm ie jsc  owe o 50 proc. 
zagraniczne 100 proc. 
drożej._____

V  numerach świątecznych 
i niedzielnych ceny o 
25 proc, droisze.

Za tem inowy druk ogto- 
:izeń administracja n.. 
odpov. iada.
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nr. 4, telct. 64; Aa mmi- 
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ł Adres dla iistow i d ep m  
.ISKRA*. Sosnowiec.

konto czekowe P. K. O. 
Nr. 61552.
Prenumerata wynosi:

odnoszeniem s-ieaięcznlo 
rak. 5000.

W Zagłębiu po za Sosno- 
ursirta, Będzinem i Dąbro

wą TttZ 550a
Z  przesyłką pocztową 
:nk, 55.20 miesięcznie.
Zagranicą mk. 10000.

>z3ennik p o l i t y c z n y ,  s p o ł e c z n y  i SlterackL
P n e w n u rś a p  REDAKCJA: Piłsudskiego <. teiet. 64. 
& 3SnU W lC b. ADMINISTRACJA: Dęblińska t, tel. 73. S ą i z i a ,  l a ła e t o a w s f c lB f f o  8 . Sfytarws, So&ieskiego 8. Talefon 78.

D o k t ó r  1508. -

u f t s p b i n g e h
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Analizy mikroskopowe. 
L e c z e ń  śampą kwarcową, 

Przyjmuj® 9— 12 i od 6—3. 
Panie: 5— 6.

im iJ®  i i  i M i r t  ar. l i  ii t

<^===^5^^c8>C^===SBł=r̂ &:- 'T rm. KO. J. 11
b. dyrektor szpitala wenerycznego.

t h r i l l  imrj t i ie  i stim.
Przyjmuje od 9 — 11 i od 3 — 7 

w święta od 9— 11. 123b

BĘDZIN, Plac 3-go Mąja Nr. 4.

CP
GD

ta,*as p. t

Od dnia 26 b. m.
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w głównej roli HARRY KEJf.
Wielka sensacja amerykańska, rzecz dzieje się w 

Afryce, gdzie panuje siła pięści.
północnej

Dość ustępliwości!
Przed paru dniami donio

s ły  dzienniki o wysłaniu na
s z y c h  parlamentarzy dla ro
kowań z litwinami, w spra
wie p as»  neutralnego.

Odrazu nasuwało się py
tanie: „Po co te pertrakta-

• O «CjCr
J Ostatnia uchwała ligi na

rodów, do której tak Polska, 
jak i Litwa zobowiązały się 
zastosować, przeprowadziła 
podział pasa neutralnego, 
przyczym zaznaczono w niej, 
że decyzja ligi jest ostatecz
n ą . Stosując się do niej w  
praktyce bez słow a (oficjal
nego przynajmniej) protestu, 
rząd nasz w  kurtuazji są
siedzkiej poszedł dość da
leko i radjo-depeszą wysto
sowaną przez p- delegata 
Romana zawiadom ił rząd w 
Kownie o wysłaniu, na te
reny rnu przyznane, oddzia
łów swojej administracji, 
prosząc o współdziałanie ce- 
:em uniknięcia ewentualnych  
starć.

Depesza pozostała bez od
powiedzi. .

W ciągu tegosam ego dnia 
oddziały naszej policji, zaj
mując w edle nakazu przy
znane nam m iejscowości, 
natrafiły na zdecydow any o- 
pór litewski, a w ciągu pa
ru dni następnych krwawiły

żące do nas miejscowości.
Zrozpaczona ludność szle 

delegacje, do Wilna i War
szawy, a działając w samo 
obronie, tworzy o d d z i a ł y  
powstańcze, z których jeden, 
ostatnio w Szyrwintach wy
stąpił nawet zaczepnie.

Efekt: po obu stronach 
kilkudziesięciu zabitych i ran
nych.

Dalecy jesteśmy od za
chwytu nad „bohaterskimi 
powstańcami". Wiemy, ze 
stworzyła ich ludność w roz 
pacznej samoobronie, ale 
rozumiemy także jak mało 
odpo wiedzialny, niebezpiecz

ny element stanowią, swej 
samowoli pozostawione, u- 
zbrojone i niekarne bandy.

Skądinąd dochodzą wia
domości niepotwierdzone, o 
znacznych koncentraacjach 
wojsk litewskich na granicy 
pasa neutralnego.

Każdy chyba rozsądnie 
mvślący polak jest dzisiaj 
gorącym zwolennikiem utrzy
mania stanu pokojowego, ale 
właśnie w tym celu zabez
pieczenie pasa neutralnego 
przez nasze wojska wydaje 
się nieodzowną koniecznoś 
cia.

I l in

Sosnowiec, 2 marca.

silnie, atakowane na swoich 
placówkach przez litwinów.

Złu Jzenia, że ma się tu do 
czynienia z luźnymi banda
mi partyzantów, rozwiały się 
szybko, wobec wiadomości, 
o systen atycznym współ
działaniu artylerji po stronie 
litewskiej.

Bezpośrednio po tych wy
padkach przemawiał p. P o 
incare w Paryżu do komisji 
dla spraw zagranicznych i 
oświadczył, że wedle depe
szy, otrzymanej od przedsta
wiciela Francji w Warsza
wie, panuje w pasie neutral
nym zupełny spokój. Tego 
samego dnia obiegły świat 
tendencyjnie kłamliwe depe
sze litewskie, donoszące o 
w kroczeniu. wojsk polskich 
na terytorium Litwy.

To jest garść faktów. W  
pewnym z nimi związku po 
zostaje jeszcze notaCzicze- 
rina, domagająca się w myśl 
traktatu bezpośredniego, po
lubownego załatwienia spraw 
polsko litewskich, a ofeiują- 
ca pośrednictwo sowietów.

W tym stanie sprawy wy
syła się do litwinów w pa
sie neutralnym poselstwo do 
rokowań. Równocześnie od
działy litewskie znowu a t a 
kują nasze placówki, któse, 
na rozkaz, opuszczają nale-

Obrady sejmowe.
Ostatnie posiedzenie sejmu po

święcone było w całości spra
wie projektu noweli do ustawy
0 podatku dochodowym i odzna
cza o się rzeczową spokojną dys
kusją.

Jeżeli ten ton w rozprawach 
utrzyma się stale w pracach sej
mu aż do ferii świątecznych, to 
można projektom skarbowym mi
nistra Grabskiego wróżyć jaknai- 
lepsze nadzieje.

Z ramienia komisji skarbowo- 
budżetowej referował sprawę pro
jektu noweli poseł Byrka. Refor
ma podatku dochodowego polega 
przedewsrystkim na tym, że kwo
ta dochodu wolnego od podatku 
ma być podniesiona z 180.000 
mk. na 2 mil,jony.

Równie ważną rzeczą było u- 
bezpieczenie skarbu przed stratą 
wynikającą 7, wahań waluty. Mi- 
nisterium skarbu proponowało 
wziąć za wskaźnik cene żyta, 
komisja jednak po dłuższej dys
kusji przyjęła za wskaźnik ceny 
hurtowe, notowane przez główny 
urząd statystyczny. Wskaźnik przy 
podatkach z poborów  służbo
wych, bib pracv najemnej ma 
być obliczany co kwartał. Poseł 
Byrka przedstawił również ple
num sejmu wnioski mniejszości 
komisji, polegające na podnie
sieniu kwoty dochodu wolnego 
od podatku do sumy 3 milio
nów, względnie obniżeniu jej do
1 miljona, przy równoczesnym 
takim przebudowaniu skali po
datkowej, aby przy dochodzie 
115 mihonów, stora procentowa 
wynosiła 40 prcc., a nie 25 proc. 
jak to przewiduje nowela. Poseł 
Byrka w imieniu komisji sprze
ciwił się h  m poprą - i’om.

W dyskusji, która sie wyłoni
ła nad sprawozdaniem kornej?,

Sosnowiec, 1 marca.
pierwszy zabrrł głos pos. Kwiat
kowski (chrzęść dem ), proponu
jąc podniesie, ie stopy procento
wej podatku od przedsiębiorstw 
o dochodzie ponad 115 miljo- 
nów rocznie do 40 proc. Wnio
sek pos. Kwiatkowskiego został 
uchwalony głosami lewicy i chrze- 
ścjańskiej demokracji.

Na uwagę zasługuje mowa pcs. 
Gościckiego (zw. lud. nar.), w 
której mówca domagał się, aby 
kwota dochodu z uposażeń służ
bowych, wolna od podatku wy
nosiła 7 miljonów 200 tysięcy 
mk., a nie 2 miliony, jak propo
nuje komisja

Wniosek ten nieomal jedno
myślnie uchwalono.

Ciekawym incydentem w dys
kusji była polemika między ko
munistą Królikowskim a socjali
stą Pączkiem, który w dosadny 
sposób zdemaskował demago
giczne hasła komunizmu, składa
jąc w imieniu swej partji oświad
czenie, że robotnicy nie mają by
najmniej zamiaru uchylania się 
od ciężarów podatkowych, żąda
ją jedynie sprawiedliwego ich 
podziału.

Po zamknięciu dyskusji i u- 
chwaleniu poprawek zgłoszonych 
przez posłów Kwiatkowskiego i 
Gościckiego, przyjęto projekt no
weli w drugim czytaniu.

W alka z  drożyzną.
Komisja walki z drożyzną o- 

bradowała nad projektem noweli 
do ustawy o zwalczaniu lichwy 
wojennej.

An. 5-szy projektu upoważnia 
rząd do przymusowego wykupu 
ujawnionych zapasów artykułów 
pierwszej potrzeby. Art. 2-gi pod
ciąga pod pojęcie trudniących się 
handlem lub przem ysłem , wła

ścicieli gospodarstw wiejskich, 
przekraczających obszar 20 mor
gów.

W rozprawie większość mów
ców wypowiedziała się za przy
jęciem art 2, głosowanie jednak 
nad tym artykułem odroczono do 
drugiego czytania projektu.

Dalszą rozprawę nad tym pro
jektem odroczono.

Komisja przyjęła jeszcze punkt 
5 i 6 projektu rezolucji przed
stawionego przez komisję, który 
ma być przedstawiony pełnemu 
sejmowi. Punkty te dotyczą kon
troli rządu nad kredytami udzie
lonymi przemysłowi spożywcze
mu oraz kontroli rozdziału pro
duktów między spółdzielnie, gmi
ny i kółka rolnicze.

Ochrona pracy.
Komisia ochrony pracy prze

prowadziła rozprawę nad expo
se p. ministra Darowskiego. 

Przyjęto wnioski następujące: 
Wniosek w sprawie udzielenia 

pomocy ofiarom nieszczęśliwych 
wypadków w b. zaborze rosyj
skim, domagający się aby do 
budżetu była wstawiona pozycja 
zapomogowa, 

wniosek w sprawie walki z 
bezrobociem i akcji doraźnej po
mocy, domagający się rozooczę- 
cia robót publicznych, pomocy 
rządu dla uruchomienia warszta
tów pracy, oraz wniesienia do 
sejmu projektu ustawy o doraź
nej pomocy bezrobotnym, 

wniosek wzywający rząd do 
złożenia projektu ustawy o in
spekcji pracy

Wieści ważne.
(Z wczorajszycb pism i depesz.)
— O zdecydowanej woli Fran

cji przeprowadzeni* do końca 
akcji okupacyjnej świadczy fakt, 
że gen. D eguttew  rozmowie z 
pewnym dziennikarzem holen
derskim oświadczył, że „jeśli za 
1000 lat niemcy nie wypełnią 
swych zobowiązań, za 1000 lat 
francuzibędą jeszete w Ruhrze“.

— Rząd niemiecki wysłał me
morandum do wszystkich państw, 
podpisanvch pod traktatem wer 
salskim, z wyjątkiem Fiancji i 
Belgji, w którym wyraża swe 
p r z e k o n a n i e ,  że okupacja 
Ruhry jest pogwałceniem prawa 
międzynarodowego.

— Prasa francuska oświadcza, 
że Francja nie zgodzi się na 
żadne pośrednictwa w swym za
targu z Niemcami. Jeśli rząd 
niemiecki zechce poczynić pew 
ne ugodowe propozycje, to wi
nien je bezpośrednio na piśmie 
przedłożyć rządom francuskiemu 
i belgijskie nu.

— Pod Kapeller. w zagłębiu 
Ruhry, wskutek zbrodniczego sa-

%



botażu njeińieĆK-.eg:), wykoleił 
się pociąg francuski. Pięciu ko
lejarzy jest rannych.

— Komisja międzysojusznicza 
w Nadrenji postanowiła, ie  niem 
cy skazani za sabotaż odsiady
wać będą karę więzienia w za
kładach karnych we Francji, An- 
glji i Relgji.

Rząd niemiecki wydał roz
porządzenie, wstrzymujące ruch 
pocztowy przesyłkowy z Francją.

— Amerykański instytut Car- 
negiego ustanowił fundację na 
utworzenie w Europie instytucji, 
któraby pracowała nad uchyle
niem wojen, przez pokojowe za
łatwianie konkfijktów międzyna
rodowych.

—- Rząd turecki przedstawił 
zgromadzeniu narodowemu w
Angnrze wniosek przyjęcia trak
tatu lozańskiego z wyłączeniem 
spraw finansowych, które maja 
być załatwione w przeciągu 6 
miesiący.

— Sprawa o zamordowanie 
metropolity prawosławnego Je
rzego, sądzona będzie 17 kwiet
nia, w sądzie okręgowym war
szawskim w trybie postępowa
nia doraźnego.

Były ataman ukraiński Petlu 
ra zamierza wraz ze sztabem 
przenieść się do Pragi.

— Dzienniki amerykańskie do
noszą, że rząd waszyngtoński 
gotów jest wziąć udział w utwo
rzeniu nowego związku naro
dów, którego celem byłoby u- 
trzymanie pokoju.

Na początku przyszłego 
tygodnia zostanie podpisany go
spodarczy układ niemiecko - so
wiecki, oraz układ,; dotyczący 
spraw konsularnych

— Rząd węgierski postanowił 
utworzyć poselstwo w Rewlu.ce- 
lem wzmocnienie stosunków z 
Rosją.

— W nadchodzącą niedzielę 
przybędzie do Gdańska nowy 
komisarz ligi narodów Mac Do~ 
nell.

Afera szpiegowska.
Kraków, 2 marca. 

Władze policyjne w Krakowie 
wpadły w tych dniach na trop 
rzielkkj afery szpiegowskiej na 
wecz Rosji sowieckiej. W spra
wie tej dokonano onegdaj aresz
towania 2-eh osobników w Kra
kowie, oraz trzeciego na prowin
cji, który ma być przewieziony 
dziś do Krakowa. Są to podob
no kupcy, którzy jeździli często 
zagranicę. 2-ch z nich to oby
watele państwa polskiego, 3-ei 
obcokrajowiec. Wszyscy >ydzi. 
Afera, której bliższe szczegóły 
czytnane są na rrzie w tajemni- 
try, przybiera wielkie rozmiary.

Litewskie wichrzenia.
^aryż, 1 marca. 

„Victoire“ pisze o rozstrzyg

nięciu kiajpedzkirii, K ł a j p e d a  
zgodnie z geograf ją, jak to prze
widział traktat wersalski, będzie 
należała tło Litwy Jednakże 
traktat nie przewidział animozji 
Litwy wobec sprzymierzonej z na
mi Polski, oraz przyjaznych sto
sunków; Litwy z niemoami i bol
szewikami. Czyż w tych warun
kach można mieć zaufanie do 
Litwy? Znający stosunki litew
skie, stw erdzają, źe rządy Litwy 
są w- rękach niemieckich. Dzi
siaj Kuwno odmawia dokonania1 
podziału strefy neutralnej według: 
zaleceń ligi narodów Czyż moż
na liczyć, źe w Kłajpedzie zo

staną cfdifćSiaae decyzje konfe
rencji rady ambasadorów: Nie
wiemy tego, ale za to wiemy, że 
titwini strzelają do polaków,, za
trzymujących1 przyznaną im/część 
strefy neutralnej Z innej strony 
wiadomo, it- Litwa zawarła dwa 
nowe układy z Niemcami. Od
danie Kłajpedy w tych w arun
kach litwinoraj bez ustanowienia 
w porcie wysokiego komisarza, 
ligi, i zapewnienia mu dostatecz
nego autorytetu; jest ratyfikowa
niem ostatecznego ugruutowaaia 
się Niemiec w Kłajpedzie pod 
pokrywką s ztamfeu litewskiego

Ulu Mat In Jtalsr

NASZE SPRAWY.
Dom ludowy czy kins?

Sosnowiec, 2.: marca.
Nikt chyba nie będzie już dziś 

powątpiewał, że stronnictwo ro
botników chrześejańskkh, czyli 
demokracja chrześcjańska, zwana 
w skróceniu chadecją, ma przed 
sobą śv/ietną przyszłość i wszel
kie widoki rozwoju. Dowodzą 
tego choćby ostatnie wyoory do 
kasy chorych w Warszawie, gdzie 
robotnicy chrześcjańscy, pomimo 
szykan ze strony komisji wybor
czej i pomimo unieważnienia ou- 
żej ilości głosów, od n ieśli świetne 
zwycięstwo nad komunistami i 
socjalistami wszelkich odcieni i 
wybrali na prezesa rady  członka 
swego obozu.

Złodziejstwa i defraudacje w 
kasie łódzkiej, rządzonej przez 
komunistów i pepesowców, będą 
miały zapewne taki skutek, że 
przy wyborach zwyciężą robotni
cy chrześcjańscy i narodowi.

Tej wprost żywiołowo wzra
stającej potęgi chadecji boją się 
i w Zagłębiu socialiśii i komu
niści i w celu zapewnienia sobie 
przewagi już dziś myślą o kom
promisie, byle tylko nie wypuścić 
ze swych rąk zarządu, kasy. Zda
je się jednak, źe obawy lewicy; 
są płonne, robotnicy bowieiu 
chrześcjańscy, w Sosnowcu np,, 
są wprost rozbici, a to dzięki 
machinacjom obecnego zarząd a, 
łtóry' lokal wynajął :ia kino i w 
ten sposób uniemożliwił w szeką 
pracę stronnictwa

Dom robotników chrześcjań- 
skieh wzniesiony ziostał na placu 
kościelnym, dzięki, niezmordowa
nej pracy i energji ks. Marchew
ki, który bynajnmtej nie zamie
rzał budować Lina. Podczas za
wieruchy światowej, gdy wogóle 
o jakiejś pracy kulturalni j wśród 
robotników na szerszą skalę nie 
mogło być mowy, dom robotni
ków chrześcijańskich opanowany 
został przez kilku osobników, 
którzy go eksploatują i dziś, u- 
ważając go za swoją dojną krowę.

Suniemy zapytać wielebnego 
ks-. proboszcza Plenfcćewicza, czy 
przedsięwziął jakiekolwiek kroki, 
oy dom ludowy robotników chrze- 
ścjańskich odzyskał swoje pie? - 
wotne przeznaczenie. Bo nie 
można ani na chwilę przypuścić, 
by w lokalu, przeznaczonym na 
pracę społeczną i anajdując, m 
się,: na terytorjum kościclnvm,
uprawiano umoralnianie tłumów 
różnymi z pod ciemniej gwiazdy 
tajemnicami przystanków tramwa
jowych, gdzie pijany ffy/jer pod
rzyna gardło swemu sywalowi!

Tak dalej być nie może i nie 
powinno. Robotnicy muszą od
zyskać swój dom ludowy, by 
mieli się gdzie zbierać i radzić o- 
awych potrzebach. Liczymy w 
tym względzie na energję ks, 
proboszcza, kióry, jako gospodarz 
placu i- naturalny opiekun dobra 
publicznego, zajmie się niewątpli
wie gorąco krzywdą robotników 
chrześcjańskich.

Kronika.
Kalendarzyk.

Dziś Helen / Ce i;, 

jutro Kunegundy. 
Wach. stonca 6. 51 

Zach „ 5.35

Dostawy rządowe w  21-30- 
tych polskichi instytucje rządo
we z reguły wymagają od przed 
siębiorców, ubiegających się o 
powierzanie im dostaw, składa
nia ofert w markach polskich. 
Dostawcy bardzo rzadko składa
li oferty w cenach stałych, zwy
kle były to ceny rublowe, często

D Z I Ś
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oparte na nader skomplikowa
nych formułach, będących nieje
dnokrotnie źródłem nieporozu 
mień przy obrachunkach. O bec
nie coraz częściej instytucje rzą
dowe otzymują oferty firm kra
jowych w złotych polskich, płat 
nvch według kursu franka szwaj
carskiego na giełdzie warszaw
skiej w dniu płatności.

Ministerjum poczt i telegrafów 
zwróciło się do ministerjum skar
bu o wyrażenie zgody na przyj
mowanie ofert w teoretycznym 
złotym polskim, płatnym w mar
kach.

C eny z ło ta . Polską krajowa 
kasa oożyczkowa płaciła w dn. 
28 lutego za rubla złotego 21.767 
mk. poi.; za markę złotą 10,079 
poi.; za złotą koronę austriacką 
8 5: 1 mk poi.; za złotą jedno
stkę monetarną Unji łacińskiej 
(frank złoty) 8,164 mk. poi.; za 
gram czystego kruszcu 28,123 
mk, polskich.

P o ży czk a  z ło ta . Ogłoszono 
rozporządzenie ministra skarbu 
w przedmiocie zmiany terminu 
zamknięcia sprzedaży 8-procen
towej pożyczki złotej i r. 1922,

Termin zamknięcia sprzedaży 
8-procentowej państwowej poży
czki złotej oznacza się na dzień 
15 marca 1923 r.

K redy ty  z ło tow e w  P. K. 
K. P . Od dnia 2 do 24 lute
go r. b. eolska krajowa kasa po
życzkowa udzieliła orzedsiębior- 
com z różnych gałęzi przemysłu 
pożyczek zabezpieczonych towa
rem w mierniku złotym na bliz- 
ko 4 miijardy marę*.

P rz en ie s ie n ie  P.K.U. Jak się
dowiadujemy, powiatowa komen
da uzupełnień w Będzinie zosta
nie w przeszłym tygodniu prze
niesiona do koszar Trauguta w 
Sosnowcu.

U stąp ien ie  w ojew ody . Do
noszą nam, iź wojewoda kielec
ki, p Pękosławski, o p u s z c z a  
w-;rótce zajmowane stanowisko.

O now e g ra n ic e . Ustalone 
ostatnio rozgraniczenie Dąbrowy 
i Będzina wywołało w niektórych
dzielnicach podmiejskich nieza
dowolenie i zbieranie są nawet 
podpisy celem wniesienia pro
testu.

W związku z tym informują 
nas, że zabiegi te są bezsr.urecz 
ne bowiem w komisji granicz
nej brali udział przedstawiciele

zainteresowanych miasr i gmin i 
ministerjum i po zbadaniu sp ra
wy na miejscu, opracowano osta 
teczne granice, które prawdopo
dobnie już w przyszłym miesią
cu zostaną zatwierdzone.

Pertraktacje górnicze. W dn.
onegdajszyui odbyła się w radzie 
zjazdu wspólna konferencla ce
lem ostatecznego omówienia wy
suniętych ostatnio żądań górni
czych.

Narady trwały cały dzień, nie 
zostały jednak zakończone, w każ
dym razie sprawa ta nędzie w 
tym tygodniu załatwiona.

Przyjazd komisji. W zwią
zku z wykryciem w Dąbrowie 
fabryki fałszywych świadectw' 
szkolnych do Zagłębia ma wkrót
ce przyjechać specjalna komisja 
z Warszawy, która orawdopodo- 
bnie przeprowadzi kontrolę tych 
dowodów u wszystkich pracowni
ków kolejowych

 ̂ Przepełnienie w pociągach.
Ciągle się słyszy o pop^w ie sto
sunków komunikacyjnych na ko
lejach naszych, w rzeczywistości 
zas wystarczy przejechać się któ
rymkolwiek pociągiem katowic
kim, aby przekonać się, że sto 
sunki te są wielce opłakane.

Z Katowic wychodzą pociągi 
tak przepełnione, że młodzież 
szkolna jeździ na stopniach i bu
forach, co jest rzeczą bezwzglę
dnie niedopuszczalną, w prze- 
d Halach zaś lokuje się po 25 
osób, to też kradzieże, kłótnie itp. 
sceny są na porządku dziennym.

Dawniej doczepiano odpowied
nio przerobione wagony towaro
we, obecnie i to skasowano, to 
tez możeby kontrola ruchu czy 
in y jakikolwiek wydział zechciał 
na miejscu sprawdzić, w jakich 
warunkach odbywa się obecnie 
podróż ria dystansie Katowice 
Ząbkowice i przedsięwziąć środ
ki zaradcze, inaczej, może lada 
dzień nastąpić katastrofa, za co 
odpowiedzialność spadnie wyłą
cznie na zarząd kolejowy.

Z e szkół. W dniu 25 lutego 
r. b. na licznym zebraniu rodzi
ców i opiekunów dzieci, kształ
cących się w  gimnazjum państwo
wym żeńskim im. Emilji Plater 
w Sosnowcu pow zięą  została 
uchwała dodatkowego opodatko
wania się na cele istniejącego 
przy rzeczonym gimnazjum koła 
opieki i budowy domu własnego.

Opiaty wynoszą od 150.<00do 
300.000 rnk. zależnie od ilości 
dzieci danej rodziny, uczęszczają
cych do gimnazjum 

Podkreślamy ten radosny objaw 
samoporno y społecznej

P la g a  ż e b ra c tw a . Na stacji
v/ starym Będzinie operuje stale 
kilkunastu żebraków, którzy w 
natrętny sposób domagają 
datków.

Ze osobnikom tym dobrze S5lr 
powodzi, świadczy fakt. iż żaden 
z nich nie przyjmie 10 marek i 
częstokroć lepiej ubrane panie

239.
— Przyjęty przez pana Ven je

na przyszłego małżonka jego cór
ki, m«m obowiązek czuwania 
nad nią nawet wobec niej samej; 
obowiązek bronienia przeciw sza
lonym fantazjom tej, która kiedyś 
zostanie mą żoną. Przypuśćmy, 
co nie nastąpi, mam nadzieje... 
lecz gdyby ktoś ujrzał pannę 
Verriere wychodzącą od pana 
Vandame w przedzień jego wy
jazdu o tak późnej n cnej godzi
nie, jakież złośliwe komentarze 
obiegaćby mogły o przyczynie 
jej odwiedzin, tak niezgodnych 
z formami przyzwoitości. Kalają 
one moją narzeczoną i mnieby 
zarówno brukały. Broniąc godności 
pani, panno Anielo, bronię mej 
własnej!

— Nie obchodzi mnie pańska 
godność! — zawołała z gniewem 
córka bankiera. —- 1 nad moją

zarówno nie znoszę opieki! Przy
byłam tu... i pozostanę. Mówisz 
pan, że nie ma w domu Vanda- 
ma.V Dobrze ... będę czekała je
go powrotu! Pański zakaz jest 
niczem dla mnie... ja sobie z nie
go żartuję... Jestem wolną i chcę 
być wolną! Jeśli się skompromi
tuję, tern lepiej!... a jeszcze lepiej 
jeżeli dosięgnie mnie obmowa i 
przeinaczy moje postąpienie, bo 
wtedy nie będziesz mnie pan 
chciał zaślubić... Powtarzam, usuń 
się pan... Chcę wejść!

— Pani. zdaje się, zapominasz 
że życie porucznika Vandame jest 
w mojem ręku — odrzekł Des- 
vignes zimnym i ostrym głosem, 
jak nóż gilotyny. — Przysięgam 
pani, że jeśli się z nim zobaczysz 
i przemówisz do niego choć 
słowo, zabiję go w twych oczach 
do czego mam zupełne prawo!

To mówiąc dobył z kieszeni 
rewolwer nastawiając kurek.

Obie kobiety cofnęły się z prze
rażeniem...

Ach! pan chcesz mnie prze
straszyć swą nikczemnością! —

zawołała panna Verriere; — nie 
uczyniłbyś tego.

— Uczyniłbym... i bez waha
nia... ponieważ o ile cię uwielbam, 
o tyle nienawidzę mojego ryw a
la. Czyż sądzisz mnie być pani 
o tyle bezrozumnym, iż pozwo
liłbym uniknąć dostarczonej przez 
ciebie samą sposobności, w ja
kiej mógłbym go pozbyć się na 
zawsze? Oszczędzę g o .. Cóż da
lej? Wyjedzie, ponieważ zrozu
miał, te  pomiędzy mną a nim 
walka przestała być rńożebną. 
Odjedzie... ponieważ wie dobrze, 
że gdyby dalej stawał zaporą, 
zmiażdżyłbym go i złamał! Odje
dzie, aby zapomnieć o tobie, pa
ni, i bądź pewną, że z upływem 
czasu przyjdzie do tego. Uczyń, 
jak on... zapomnij... i nie opieraj 
się dłużej. Twój ojciec chce, "byś 
została mą żoną... Na co twój 
upór się przyda? Dokąd on cię 
zaprowadzi? Kto będzie cię pod
trzymywał w tern twojem zbunto
waniu? Chcesz może powstrzy
mać Vandama, aby nie odjeżdżał? 
To nadaremne! jjest on żołnierzem

musi być posłuszny rozkazom 
swoich dowódców.. Odjedzie. 
Ułożyłaś sobie pani, jak widzę, 
szalone postanowienie... _ Rzucić 
wszystko i jechać z nim. Ów plan 
byłby błędem niewynagrodzonym, 
nie do naprawienia! żałowałabyś 
tego kroku wtedy, gdy byłoby 
już zapóitio. A zatem ja ci uczy
nić tego niedozwolę! Biorę sio
strę Marję za sędziego polubowne
go w tej sprawie. Zapytaj jej pa
ni, czy sama myśl na to, co 
chciałaś uczynić, nie napełnia jej 
przerażeniem? Zapytaj, czyli nie 
dla osłonięcia cię opieką przeciw 
tobie samej,przy była tu wraz z to 
bą? Zapytaj jej nareszcie, czyli 
ci nie poradzi wraz zemną, aże
byś się ztąd oddaliła?

— ^ an óesvignes ma słuszność 
me driecie. — wyrzekła zakon
nica Tak dla ciebie, jak dla 
innie, niewłaściwe tu miejsce... 
Chodź... jedźmy!...

ła obie ręce ku mieszkaniu Van
dama, wołając ze łkaniem:

. Zegnam cię!... żegnam cie
bie, którego Kocham tyle... ciebie 
który mi droższym jesteś nad 
życie... Być może, iż ;u nie zo
baczymy się już więcej, kochać 
cię jednak będę zawsze, a o- 
statnim wyrazem, jaki v/ymówią 
me usta przy skonaniu będzie 
twe imię!

Desvignes na słowa te zadrżał, 
wstrząśniouy zazdrością do szpiku 
kości.

— Och! nie kuś mnie, pani
nie drażnij... jeżeli cnesz ażeby 
żył!... — zawołał! przerywanym 
głosem .— Odjeżdżaj raczej... od
jeżdżaj coprępzej Jeżeli będziesz 
wahała się dłu .ej choć chwilę, 
wydasz na niego wyrok śmierci!...

d. n.

niu
Aniela pochyliła głowę w milcze-

Nagie podniósłszy ją, wyciągnę



obrzucane są  stekiem  o b e lg  za 
m ałą ofiarę.

Możf-by służba k olejow a lub  
policja  p om yśla ła  o usunięciu  z 
dw orca tej plagi.

Rozbudow a siec i kolejow ej 
górn., a  Z agłęb ie. W związku 
z rozbudową kolei żelaznych na 
G. Śląsku pozostaje również roz
szerzenie linji kolejowych w Za
głębiu.

W  pierwszym rzędzie będzie 
wzięta pod uwagę linja Lubli
niec — Katowice, wskutek bo
wiem przyłączenia Bytomia do 
Niemiec Polska pozbawiona jest 
tego połączenia. Połączenie to bę
dzie szło linją objazdow ą od sta
cji Chorzów przez Andaluzję do 
stacji Szarlej o długości 12 kim. 
przyczyni od Andaluzji będzie 
zbudowana odnoga do Piekła 
Ząbkowic i Strzemieszyc. Dzięki 
temu pociągi idące z Poznania, 
będą kierowane przez Piekło i 
Szczakowe albo przez Andaluzję 
— Strzemieszyce na 1 rzebinę z 
pominięciem Katowic.

S ta n  k o p a ln i zalanych  p rz ez  
Brynicę. Rzeczoznawcy spraw  
wodnych uznali, źe stałe zabez
pieczenie kopalni przed zalewem 
Brynicy może zapewnić tylko re
gulacja tej rzeki.Obecnie toczą się 
pertraktacje, kto ma przeprow a
dzać reguiację i z. jakich fundu
szów. Prow izoyczne zabezpie
czenie rzeki już nastąoHo, tak, 
źe niema obaw  co do nowej 
katastrofy. Obecnie pompuje się 
wodę z kopalni, a w miarę te 
go, jak poziom się obniża, je 
den szv b  za drugim puszcza się 
w ruch.

W y p ła ty  d l a  r o b o tn ik 'W n a  
G . Ś lą sk u . W przyszłym tygod
niu oczekiwane jest rozpoczęcie 
rokowań pomiędzy górnośląskimi 
organizacjami robotniczymi,a pra
codawcami, celem ostatecznego 
ustalenia warunków wypłaty w 
markach polskich. Zaznaczyć na
leży, iż sprawa w ostatnich cza
sach uległa skomplikowaniu z 
oowodu zwyżki marki niem iec
kiej. lednakże kompctentue koła 
polskie przypuszczają, iż sprawa 
nie powinna wpłynąć na odro
czenie w prow adzenia na Górnym 
Śląsku marki polskiej.

Przed likw idacją strajku w  
cem entow ni„G órka“. Strajk w 
cementowni „Górka* p od  Kra
kowem, o którym d onosiliśm y  
jeszcze nie został zlikwidowany. 
W ysłan y tamże przedstawiciel mi- 
nisterjum pracy inspektor J. Gal- 
lot odbył w dniu 28 lutego kon
ferencję z przedstawicielami za
rządu cementowni i strajkutacych 
P ostanow ion o odłrźyć penrakta- 
C|e do dnia jutrzejszego, w k tó
rym powraca z W arszawy głów
ny dyrektor cementowni. Ogółem 
strajkuje tam około 50 urzędni
ków i 20 dozorców.

E c h a  pożaru przy u lic y  Mo 
d rz e jo w s k ie j . W cza de ostat
niego pożaru przy ul<cy Modrze- 
jowskiej nr. 1, trafił się bardzo 
ciekawy i charakterystyczny incy
dent. Mianowicie zamieszkały 
tamże P lasjer Sztajfeld w chwi
li, kiedy mieszkańcy kamienicy 
spieszyli z pom ocą, by zlokali
zować pożar, zamknął zupełnie 
spokojnie wodociąg j nrjrez to 
utrudnił akcję, ratowniczą za co 
odpowie sądownie.

P a s e k . Onegdaj pólicja po_
ciągnęła do odpcw jedziainościChi 
lera Lanaaua, zamieszkałego przv 
ulicy W iejskiej nr. 13, za ukry
wanie znaczniejszej ilości chieba 
w piekarni i za pobieranie wy
górowanych cen.

Now e znaczki pocztow e. W
ostatnich dniach wypuszczono 
znaczki pocztowe wartości 200, 
300, 400 i 500 mk. Rysunek 
przedstawia orła, opatrzonego o- 
zdobną marką. Nad marką u- 
mieszczonv jest napis: poczta pol
ska. U dołu po bankach, zależ
nie od wartości znaczka cyfra 
200, 300, 400 i 500. Znaczek 
200 marko wy utrzymany jest w 
kolorze bronzowo-różowym, 300 
markowy w ciemno-zielonym,

400 markowy w bronzowym, a 
500 markowy w wiśniowym.

W ażne dla em igrantów  i 
reem igrantów . Z dniem 15 lu
tego b. r. urząd emigracyjny przy 
ministerjum pracy i opieki spo
łecznej zorganizował n wy depar 
tament, poświęcony wyłącznie u- 
dzielaniu informacji emigrantom 
udającym się na obczyznę, oraz 
poiakom, powracającym z o bczy 
zny. Informacje udzielane em i
grantom dotyczą w arunków po
dróży, cen przejazdu, przepisów 
emigracyjuych, obowiązujących w 
państw ach obcych, stosunków g r-  
spodarczych, ustaw kolonizacyj- 
nych i t. p Informacje dla re
em igrantów zmierzać będą do o- 
chrony przed wyzyskiem ze stro
ny spekulantów'.

K ra d z ie ż e . P. Zofii Cupiało
w i!, zam. w Sosnowcu przy ul. 
Wysokiej nr. 1, skradziono 2 k o r
ce kartofli, pud marchwi i pud 
buraków.

— Augustyn T. skradł w  cza
sie jazdy koleją W alentemu Sa- 
lachowi, zam. w Kolbuszowie Gór 
nym, garderobę wartości 250.000 
mkp.

—  Nieznany złodziej na ulicy

skradł p. Ludwikowi Heczce, port 
fel skórzany oraz w 106,000 mkp.

— P. Justynie Kołodziej, zam. 
w Sosnowcu przy ul. W odnej 
nr. 2, skradziono z ogródka wię
kszą ilość blachy żelaznej. O 
kradzież posądzony jest F. L., 
zam. przy ul. Wodnej nr. 13.

Ł teatru.
D ziś przedstawienia niema.
Sobota, Niem ce. Zapow ie

dziane na jutro przedstawienie 
odbędzie się w sali kiubu miej
scowego, daną będzie pełna h u 
moru krotochwila Katerwy „U r
wis*.

W  n iedzielę , jak zwykle dwa 
przedstawienia: popołudniu „Lan
cet", znakomicie uchwycone stu- 
djum sceniczne la -trzębea-Zalew
anego ; * wieczorem premjera 
„Gra serc*

D ąbrow a, poniedziałek —
premjera znakomitej sztuki S te
fana Kiedrzyńskiego „G ra serc*.

B ęd z in , wtorek „Gra serc*
Kiedrzyńskiego.

1 1 V 11
5 bandytów zrabowało zgórą 100 milj. mk.

Sosnowiec, 2 marca.

Onegdaj okoltj ęodz. 7- ej w ie
czorem do m ieszkania Majera 
Frajmaua, przv ul. W arszawskiej 
Nr. 10 na 2-gim pierze, przyszło 
5 oprysz*ów z bandy Stolorza 
na G. Śląsku.

Bandyci obznajmieui doskona
le z rozkładem mieszkania, z 
przedpokoju udali ssę przez sy
pialń. ę wprost do pokoju, w k tó 
rym zastali właściciela potajem
nego kantoru wymiany M. Fraj- 
mana, jego żonę, trzech kupców 
żydów, nieznanych z nazwiska i 
2 rzeźników: W acława Jezierskie
go i Wincentego Dragońskiego.

Z okrzykiem:

„rece do g ó ry !“
bandyci rozpoczęli rabunek, dzie
ląc się czvnnoscaini w  ten spo
sób, że trzech rabowało, dwaj 
zaś trzyma i w pogotowiu rewol
wery, stojąc przy drzwiach.

Frajm an chował pieniądze w 
bieliźmarce, o czym wiedzieli do
skonale bandyci i najpierw łę 
kasę złupili, zabierając

13 miljooGiv mŁ uism.
1 25 Miijiiów mk. p e l

Następnie odebrali pieniądze 
od nieznanych czarnogiełdziarzy. 
Ile im wzięto, o tym wiedzą tyl
ko bandyci, którzy skwapliwie 
liczyli pieniądze, obrabowani zaś, 
bojąc się odpowiedzialności za 
prowadzenie zakazanych geszef
tów giełdziarskich, zaraz po wyj
ściu bandytów

tlrapaąli z mieszkania.
Jednego z nich bandyci silnie 

poturbowali, gdyż miał zamiar 
stawiać opór i na wezwanie nie 
chciał, a może z przestrachu nie 
mógł oddać pieniędzy.

Następnie zuchwali rabusie za
brał t się do pp. rzeźników. przy
czyn  Wincentemu Dragońskiemu 
zrabowali

15,301,800 mk. niemieckich I
ile zrabowano p. Jezierskiemu— 

niewiadomo, gdyż tenże nie wie, 
ile gotówki posi-.d J  przy sobie.

Jeden z trzech gełdziarzy, któ
rzy byli uciekli, zgłosił się na
stępnie do policji i oświadczył, 
źe bandyd  zrabowali mu

S miSjoaów mk. ulem.
Ciężką pracę bandyci ukoń

czyli o gad z. 7 tn. 20, przyczym 
szybko wybiegli z domu i zni
knęli w tłumie ulicznym.

Obrabowan: tak byli przera
żeni napa tern, iż dopiero po kilku 
minutach podnieśli gwałt, co u-

słyszawszy dwaj wywiadowcy 
policyjni, znajdujący się przypad
kowo w tymże domu, zamknęli 
bramę, lecz bandyci przedtym 
zdołali umknąć.

Zawiadom iona o rabunku po
licja państw ow a znalazła się

w ciągu kilku minut
ze starszym przodownikiem Sio- 
rowskim na czele na miejscu 
przestępstwa.

Po krótkim śledztwie puszczo
no się w pegoń za bandytami.

Pościg na antach
zarządzono w 3 kierunkach, dro
gami na Śląsk Górny.

W Rożdzieniu telefonicznie po
wiadom iono wszystkie posterunki 
policji śląskiej o rabunku, ale, 
ja< dotychczas, wszelkie poszu
kiwania okazały się daremnymi.

Rabunek ten, dokonany w naj
ruchliwszym punkcie miasta, pra
wie na schyłku dnia, wywołał w 
całym mieście wielkie wrażenie. 
Mamy jednak nadzieję, że policja 
nasza wytęży wszystkie siły, by 
ująć rabusiów, i w ten sposób 
odstraszyć innych od podobnych 
napadów.

Dalsze szczegóły napadu.
Od świadków napadu dowia

dujemy się jeszcze kilku szcze
gółów. które zainteresują czytel
ników.

Bandyci, po wejściu do mie
szkania, steroryzowawszy domo
wników, k3zaii im się położyć 
na podłodze. Do tegoż pokoju 
jeden z rabusiów  sprowadził słu
żącą i ta musiała również sp o 
cząć obok chlebodawców.

Ku.ś z mieszkańców domu, wi
dząc bandę podejrzanych osobni
ków, zawiadomił policjanta, spot
kanego na ulicy, że do domu 
Nr. 10 przy ul. W arszawskiej 
weszło kilku pijanych ślązaków.

Policjant udał się tam natych
miast, nie przypuszczając jednak 
ani na chwilę, że są to bandyci, 
zadzwonił do mieszkania, nie 
przedsięwziąwszy żadnych środ
ków ostrożności.

Bandyci otworzyli drzwi, a uj- 
rzav/sfv policjanta, rzucili się nań, 
rozbroili i kazali mu być św iad
kiem rabunku.

Prócz pieniędzy bandyci za
brali sztuczkę płótna, jeden ze
garek złoty, drugi srebrny „Ome 
ga“ < portabak srebrny. Eiżuterji 
Frajmanowej nie ruszono.

Rzeźnicy nie są tutejsi; jeden 
przybył z Puław, drugi z  pow. 
lubartowskiego Temu, który nie 
wiedział, ile rnu zabrano, jak się 
okazuje nie ziabow ano nic, ani 
go nawet nie rewidowano.

Uczestnicy napadu są już po
znani i wiadomo, źe umknęli do 
Bytomia. Są to zawodowi prze
mytnicy walutowi, znani podobno 
doskonale naszym bankierom z 
Modrzejowskiej, którym pom aga

li przemycać walutę zagraniczną, 
złoto i srebro do Niemiec 

Mają oni na sumieniu już dwa 
większe napady bandyckie i spo
ro złodziejstw pomniejszych.

(Przez telttfon).

Delegacja arządników
a ministra skarfta.

W arszawa, 1 marca.
Delegacja centralnego komitetu 

urzędniczego była wczoraj u mi
nistra skarbu Grabskiego w spra
wie nostanowień kongresu u rzę
dników co do obliczenia poborów 
urzędników. M inister Grabski 
oświadczył delegacji, że pensje 
będą normowane w edług w ska
źnika komisji drożyźnianei. Pod
wyżka za luty będzie wypłacona 
15 marca. Dalej minister infor-
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jed yn y  film polski, który c iesz y ł się oJbrzymiem pow o
dzeniem  w sto iicy  i w e w szystk ich m iastach Polski,
wskutek niezwykłego powodzenia jeszcze dni kilka dem on
strowany będzie w Dąbrowie, Spieszcie więc, by ujrzeć

i
dramat w B-cJa aktach JÓZEFA RELIDZfNSKIEDO

w wykonaniu artystów warszawskich. 1585-11 

B ędzie dem onstrow any w  k i n o  O 111 C t
Baczność dąbrowianls! Jeszcze dni kilka!

O G Ł O S Z E N I E .
Na mocy paragrafu 9 Statutu o podatku od obrotu, uchwalonego  

przez Radę Miejską, 21 września 1922 r , zatwierdzonego przez M inister
stwo Spraw Wewnętrznych dnia 30 listopada 1922 roku, M agistrat w z y w a  
p rzed sięb iorstw a  i o so b y  w yk on yw u jące  o so b isto  za jęciu  p rzem ysłow e  
t.j. 1). ekspedytorów przy urzędach celnych nie utrzymujących oddzielnych  
kantorów i pomocników handlowych; 2) inspektorów i ajentów towarzystw  
ubezpieczonych, przedsiębiorstw przemysłowych lnb instytucji Kredytowych; 
3) w szelk iego rodzaju pośredników handlowych, nie prowadzących oddziel 
nych zakładów; 4). subjektów podróżujących (kom iwojażerów), a tak że  
o so b y  w yk on yw u jące  sam od zie ln e  za jęcia  z a w o d o w e  t. j. lekarzy, den
tystów, lekarzy weterynarji, felczerów, adwokatów, (brońców sądowych, no 
tarjuszów. wydawców  pism perjodycznych, literatów, artystów, architektów, 
inżynierów, techników, chemików, ajentów do w yk azyw an ia  M agistra to 
w i najdalej do dni ośm iu  po op ły w ie  k ażd ego  k w artału  k a len d a rzo 
w eg o  p ocząw szy  od k w ietn ia  1923 roku surn ob rotów  (zarobku brutto) 
dokonanych w  ubiegłym  k w arta le  kalen darzow ym .

Nie stosujący się do niniejszego wezwania, lub podający fałszyw e  
dane, będą pociągnięci do odpowiedzialności z mocy art. 138 Kodeksu 
Karnego względnie art. 27 ustawy o zasileniu finansów miejskich z dnia 
17 grudnia 1921 roku (Dz. Ust R. P, Nr. 21/22 poz. 0).

Sosnow iec, dnia 22 lutego 1923 roku.
1741 P R E Z Y D E N  T:

F. W I E C Z O R E K .

Cennik węgla na miesiąc MARZEC 1923 r.
Zarządy Towarzystw:

I G órniczo-Przem ysłow ego T-w a „Hrabia Renard" w  Sosnow cu  
i II Francusko-R osyjskiego T -w a G órniczego w  D ąbrow ie Górniczej

podają do wiadom ości odbiorców ceny netto franco wagon sortownia, które pobierane będą przez nich w ciągu 
marca 1923 r. za poszczególne gat inki i sortymenty węgla, w ysyłanego z  kopalni do stacji, leżących wewnątrz 
■granic Rzeczypospolitej. Ceny podane są zas3d.iic/.e w markach za tonnę.

Gruby 
orzech ( i II 
orzech lii 
pospótka I

I T -w o G ó rn ic z o -P rz e m y s ło w e  „Hrabia Renard" w Sosnow cu.
i kostka I i li 135,000 grysik

! miał bez grysiku128,000
110,000
110,000

niesortowany

II Francusko-Rosyjskte T -w o G órnicze w  D ąbrow ie-G órniczej.
Gruby i kostka I i il 135,000 ; j orzech iii

: miał bez grysikuorzech I i II 128,000

92.000
66.000 

123,000

110,000
66,000

U W A G I :  A) Wymienione. Towarzystw a zap iekane gatunki węgia doliczać będą do powyższych 
cen zasadniczych 10°,,, dodatek.

B) W szystkie powyżej wyszczególnione ceny podane są bez podatku państwowego 
oraz bez opłat komunalnych od wysianego węgla. Podatki i opłaty te, a również 
podatek stemplowy od umowy i od rachunku, obciążają całkowicie odbiorcę wę
gla. Należności z tego tytułu wpływające będą podaw ane w rachunkach '1744

J



mawał, że część miejscowości 
zaliczonych do 2 pasa drożyżnia- 
nego, będxie przeniesiona do 
pierwszego, wreszcie co się tyczy 
anulowania zaliczki, które] splata 
wypada 1 kwietnia b.r., to mini
ster udzieli odpowiedzi później.

Ulgi dla pow ołanych
»a ćw iczen ia  w ojskow e.

Warsza " a, 1 marca.
W sprawie ulg dla powołanych 

na ćwiczenia wojskowe, władze 
wojskowe powzi ;iy decyzję uwol
nienia od ćwiczeń funkcjonariu
szy policji państwowej, dla aka
demików zaś prawdopodobnie 
termin ćwiczeń przeniesiony zo
stanie na okres wakacyjny.

P rzem y tn icy  ludzi.
Warszawa, 1 marca.

Tutejsze władze bezpieczeń
stwa wykryły organizację prze
mytników, która nielegalnie prze
prowadzała ludzi przez granicę 
rosyjską. Aresztowano 8 człon
ków bandy, w pokojach umeblo
wanych „Wygoda" na Nalew
kach. Na czele bandy stał nie
jaki Stefan Czarnecki, który 
sam się nazywa królem fałsze
rzy w Polsce. Od swych „Hi- 
jentów“ pobierał C z a r n e c k i  
300 —500 dolarów.

S p raw a  n aszy ch  g ra n ic  
w schodnich-

Paryż, 1 marca.
Prasa francuska omawia życz

liwi e żądanie Polski co do uz
nania jej granic wschodnich. Ra
da ambasadorów nie może jesz
cze zająć się wykonaniem swej 
uchwały w tej sprawie, ponie 
waż rząd angielski i włoski nie 
nadesłał dotychczas swoim po
słom instrukcji.

P ro e s s  o zam ach  na  k ró la .
Bukareszt, 1 marca.

Zakończony został proces o 
zamach na rumuńską parę kró
lewską. Główny organizator spi
sku skazany został na 10-ietnie 
więzienie. Inni uczestnicy spisku 
w liczbie 17 otrzymali lżejsze 
kary więzienia.

G i e ł d a .

GIEŁDA SOSNOWIECKA. 
Sosnowiec, 1 marca 

Dolary — 44330
Franki szwajc. — 8360 
Franki franc — 2740 
Funty sztet. — 210.0(0 
Marki poi - -  150 
Kor. czeski? — 1320

„ austr. —

GIEŁDA WARSZAWSKA 
Warszawa, 1 marca 

Dolary — 41500 
Franki franc — 2570 
Funty szter. — 197.000 
Marki poi.. — 1.77 
Kor. czeskie — 1280 

„ austr. —  —-

Stacja klimatyczna Bystra
obok B iałe j (M ałopolska)

„UZDROWISKO" 
D r. f e r j a a a  8zarew sk«'et|0.
Pensjonat lekarski otwarty cały rok, 
przyjmuje zdrowych i ozdrowień
ców, szukających w klimacie pod
górskim powrotu utraconych sił. 
Kuchnia wykwintna i obfha. Ośv ie 
tlenie elektryczne. Fortepian. B i

blioteka. Ceny umiarkowane. 
Telefon międzymiastowi' Bystra 5.

OSTRZEŻENIE.
Zawiadamiam wszystkich znajo

mych, również i panów sklepika
rzy, że z dniem 26 lutego 1023 po 
rozejściu się z żoną Stefanją Ka
łuża żadnych odszkodowań za nią 
płacić nic będę.

Z poważaniem. 
Stanisław Kałuża. 

Milowice, dn. 1 marca. 1746

d
FABRYOZNA

Firma gwarantuje za w y ró b !

W tych dniach wykonany został 
większy zapas OBUWIA zarówno 
męskiego jak i damskiego po bar

dzo przystępnych cenach.
1! D o b r o ć  g w a r a n t o w a n a ! !

£ D R  C I F
U J r  *“  O ?  *  I L j  1 %  vis-6-vis D w orca WAV.yy

Usługa rzetelna. Pierw szorzędne siły  fachow e.

Odwołanie.
Wszystkie zarzuty uczynione pizez zazdrość podstępnie przez nas 

p. Stanisławowi Kuchcie, nauczycielowi w Rudniku Wielkim w skardze do 
Pana inspektora Szktlnego w  Sosnowcu, niniejszym odwołujemy w całej 
rozciągłości i publicznie przepraszam y p. Stanisława Kuchtę za wyrządzo
na mu krzywdę.

Pragnac dać p. Stanisławowi Kuchcie kompletną satysfakcję jedno
cześnie skrada P. KULAWIK 20,000 mk., A. GORZELAK I. 5,000 mk, W. 
ŻEMŁA 3,000 mk. na inwalidów wojennych.

17^0 P io tr  Kulawik. Antoni Gorzelak I.
Antoni G orzelak  II. Wojciech Żemła.

I

Rudnik-Wielki, dn. 4. II 1923 r.

i

B A C Z N O Ś Ć ! ! !
Cech szew ców  m. Czeladzi zawiadamia wszystkich 

członków i nieczłonków, że w dniu 9 marca b r., o godzi
nie 2-e! po poł. w sali sądu — Rynek Nr. 1 odbędzie się 
kwartalne zebranie. 1731

1
i

O G Ł O S Z E N I E .

Komornik •. rzy sądzie okręgowym w Sosnowcu rewiru Za- 
wierckiego A. KOS EK zamieszkały w Zawierciu przy ul. Bla- 
nowsklej Nr. 11 ogłasza, że w dniu 16 marca 1923 r. od godz. 
10 z rana we wsi i gminie Poręba, powiatu Będzińskiego odbę
dzie się sprzedaż przez licytację ruchomaści należących do firmy 
T-wo Góro. Odlewów Żelaz. Emaljow. Warszt. Mech. kop. Węgla 
„Poręba", a mianowicie: samochodów ocenionych na 30,000,000 
marek.

1747 Komornik: Kossek.

Z a w i a d o m i e n i e .
Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Sz. KI., że moja długoletnia pracownia 

O K R Y Ć  D A M S K I C H  
jest prowadzona pod własnym kierownictwem, oraz zawiadamiam, że już 
nadeszły świeże modele na sezon letni, gdzie można się elegancko i tamo 

ubierać tylko w długoletniej pracowni

ffl. W A J S A ,  w SosuowGii, ni. lo ń m jo w sfca  Nr. 33.
U W A G A :  Na składzie znajduje się wielki wybór materjałów krajowych 

i angielskich oraz dodatków krawieckich. 1518—a .

ZAGRANICZNE i KRAJOWE 
t a  sk ła d z ie  w sz y s tk ie  p rz e k ro je  od 1 do 120 kw . 
ró żn eg o  t p n .  H ack e tb a l. D ru ty  m o to row e. P lec ionk i. 
: : : K abelki do lam p p rz e n o śn y c h  i w ie r ta r e k .  : : :

Linki miedziane i draty elektrolityczne.
różno przekroje

K A B L E  Z I E M N E  
L inki że lazn e  I s ta lo w e . D ru t że lazn y  p scy ak o w an y . 

A rty k u ły  e le k tro te c h n ic z n e . -------------

D Ź W I G N I K I .  | T
G en era ln a  re p re z e n ta c ja  n a  P o lską  sp e c ja ln y c h  fa 
b ry k  D źw igników  i Ł ańcuchów  G. F. M artin  m a rk a  
„G E F M A“  H an n o w er— P ra g a — B u d ap esz t— W iedeń. 
Na składzie: WCI ĄGI :  śrubowe i różniczkowe.

DŹWIGI: korbowe, w drewnianej oprawie, ś n -  
bowe trójnożne, śrubowe lane z kutym wrzecionem, 
śrubcw e na saniach, korbowe 2 płaszczeni stalowym, 
automobilowe i hydrauliczne.
DŹWIGARKI: kozłowe z przekładnią pojedyn
czą i podwójną, kopalniane.

W ielokrążki. Łańcuchy kalibrow e. Żórawie przesuwane. 
Legary patentowane do ładowania drzewa i rur wiertniczych  

i kanalizacyjnych.
B R A C I A

S T E F A N  i P f O T R  B E R G M A N
INŻYNIEROWIE

WARSZAWA, ni. Ż ó raw ia  Nr. 33, man słasay) tsl. Uhli
Oddział: KRAKÓW, ul. Starowiślna 8, tel. 2131.

Elipith i tenis nios sin uliiut
tylko w  firmie 1417

.DRPAF-ELEGANTO'
W S O S N O W C U

allca M m m & i  Br. 15,1 p$ra, tru ł
gdzie  się w ykonu je  ub io ry  dam 
sk ie i m ęskie z  w łasn eg o  m ate
r ia łu  i pow ierzonego , a tak że  

sp rze d a je  się  n a  m etry.

Brsims ogłoszenia.
K U P N O  i S P R Z E D A Ż

o t o),'. T.a wyraz.

M łody wyżeł, niepospolity okfcz i 
dubeltówka bezkurkowa do sprze

dania. N ow opogoósia 3, nt. 1
1673 1

CJprżcdam magiel. Ostfa-Oórka uŁ 
•‘- 1 Krakowska w placu ózena.

i 707-2
S p rzed am  dom z zabudowaniem, 

ogrodem owocowym w Ząbkowi
cach. Wiadomość „Iskra" Sosnowiec.

1731-3

POSADY i PRACE.
Zaofiarowane 150 mk. za wymaz.

Ptrzebna przychodnia dziewczyna 
do .obsługi samotnego urzędnika. 

Wiadomość „iskra" Będzin. '688-1
jf/htrespondenta biegłego możliwie 

obznajmionego z interesem bu
dowlanym poszukuje E Kosiński, 
biuro budowlane w Dąbrowie Górni
czej. O tpow iedź tylko na przyjęta o- 
fertę. 1740-3
O an ien k ę  inteligentną, miłej powie-
* rzchoWności poszukuję do pro
wadzenia gospodarstwa inżynier ka 
waler. Adres wskaże „Iskra" Sosno
wiec. 1734

' Poszukiwane 83 mk. za wyraz.

p o s a d y  poszukuje młody człowiek,
* posiada wykształcenie 5 klasowe, 
znajomość buchalterji i praktykę biu 
rową. Łaskawe zgłoszenia do adm i
nistracji „Iskry* dla P.J. 1630-4
AJ|łody urzętnik posiadający 2 let—

nią praktykę, piszący na maszy
nie poem kuje posady biurowej od 
zaraz. M< że dac wysokie wynagro
dzenie (dyskrecja rzecz aonoru) Zgło 
szenia do „Iskry" w Sosnowcu pod 
„Zaraz". 1633-2
I  Trzędnlk przyjmie zajęcie w godzi- 

nsch popołudniowych lub wie
czorowych. Oferty „Iskra" Sosnowiec 
lub Dąbrowa. 1587-1
Z dem obilizow any podoficer rachun- 

kowy, z wykształceniem matural
nym, z kursem handlowym i znajo
mością stenografji polskiej poszukuje 
posady z dniem 15,lii. Łaskawe zgło
szenia do administracji 8lskrv" dla 
„M P," 1705 2

K rawcowa poszukuje zajęcia do ma
gazynu, luo po domach. W iado

mość w adm. „iskry". 1752

Poszukuje posady maszynistka -  ko- 
respondeutka z dwuletnią prakty

ką biuiową. Zgłoszenia składać pod 
„Maszynistka". 1754

L O K A L E .
150 mk. za wyraz.

R O Ż N E .
'30 mk. sa wyraz.

K toby wie iz‘ał o panu A. IJrdow 
skim, który przybył w 192! reku 

z  Syberjl proszę o podanie adresu do 
kantoru „Iskra' Dąbrowa. 1826-2

Udzielam lekcji stenografji polskiej 
i niemieckiej metodą krótką i 

łatw a Wiadomość „Iskra" Sosnowiec.
1745-2

ZGUBIONE DOKUMENTY.
80 mk. za wyraz.

z r i

O o łes ław  Krajewski zgub# kartę 
powołania wydaną pizez Pt.Tf 

W arszawa. 1611-2
A lfons Kania zgubił dowód osobisży 

wydauy przez magiBtrat w Kali- 
S7U i kartę odroczenia wydaną prze/ 
PKU. Kalisz. 1074-1
D o s ta w a  Piotr zgubił kartę dcmobi-
* lizacyjną wydaną przez p. k_ u .  
Lwów i metrykę urodzenia. Łaskawy 
znalazca raczy zwrócić za wynagro
dzeniem „Iskra" Dąbiowa 1686-1 
y ie m b a  Mikołaj zgubił kartę derno- 
"  bilizacji wydaną przez to p. p. w 
Łowiczu. * 1749-3 
r \u d z in sk i Antoni zgubił dowód o-

sobisty, dokument tymczasowy i 
świadectwo demobilizacyjne. Łaska
wy znalazca raczy zwrócić do „Iskry" 
Dąbiowa. i675-i'
I l / la d y s ła w  Budanko zgubił kartę 
v v  zwolnienia wydaną przez PKU. 

Noworaiom sk. 1676-1
'IA /łodzim ierz Kasprzak zgubił ksląż- 

kę kasy chorych. 1678-1
Clałenga Michał zgubił dokument 
J  wojskowy wydany przez PKU. Bę 
dżin i książkę inwalidzką. 1648-1 
M ic h a ł  Piekarz zgubił kartę zwoj- 
4¥ * nienia wydaną przez 8 p. ułanów 
w Krakowie. ióh9 1
I  udwika Cuglcwska zgubiła oowód 

osobisty wydany przez magistrat 
m. Sosnowca. 1690-1
D ec h n ic  Mendel (r. 1895) zgubił 

kartę odroczenia wydana prze, 
PKU. w Będzinie. 1695-1
FAancygier Aron (r. !89o) zgubi} 
*-* kart<; demobilizacji wydaną przez 
baon wartowniczy w Dąbrowie.

1693-1
[akowski Wawrzyniec (r. 1897) 
1 zgubił kartę demobilizacji wyda

ną pizez I baon telegraficzny w- Ze- 
Kizt.. 1604-t
D o zen b erg  Aron zgubił paszport wy 

dany przez gm. Wiślicę i świa
dectwo przemysłowe na drobny han
del, wydane przez ursąd skarbowy W 
Sosnowcu. 163 5  l

J an Kołomański zgubił kartę odro
czenia wydaną przez PKU. Będzin 

i dowód osobisty wydany przez kop 
„Piaski“• Znalazcę uprasza się c 
zwrot do administracji „Jskry" w So
snowcu. 1 7 0 1 -2

A ntoni Szota zgubił kartę demobili. 
■** zacji wydaną przez obóz uzbrój 
wojsk polskich i dowód osobisty wy
dany przez gm. Kidów. 1702-2 
A ndrzej Gumułczyński zgubił patem 

n  rzeźniczy i artykułów spożyw
czych wydany przez izbę Ska bowąy 
Sosnowcu, oraz dowód osobisty wy
dany przez m agistrat m. Sosnowca.

1704-2
łanow i Marchewce skradziono roe- 

J  tiy^ę urodzenia i dokument woj
skowy wydany przez PKU. Kielce.

1706-2
O a n d u ra  Antoni zgubił kartę zwoł 

nienia wydaną przez 16 p. 2 bax
artylerji ciężkiej w Toruniu.

1709-2
O io tr  Widorski zgubił kartę powoła-
* nia wydaną przez PKU Będzin 
tymczasową legitymację wyd. prze 
m agistrat m. Sosnowca. 1710-2 
V  ozieł Stanisław  zgubił kartę po by 
1 4  tu wydaną przez >op. „Wiktor 
w Milowicarh. 1719-2 
C uchecki Stefan zgubił kartę z 
*7 nienia wydaną przez szpital z 
gi w Częstochowie.

z woj
szpital salo 

1720-2
kąj

hżo

/"Jd  1 m arca wynajmuję jeden pekój 
"  duży z kuchuią wraz z praedsion 
kiem, śpiżam ią, 2 chlewy, szopę, piw 
nicę, kawałek ogrodu, łączki i ziemi 
rolnej znajdującej się w Dąbrowie o- 
bok dworca W. W. Czynsz roczny z 
góry wedle umowy, Wiadomość "w 
sklepie przy ul. Sławkowskiej Nr. 21.

1673-1

Prząda Stanisław zgubił dowód o- 
sobisty wyda -y przez gm Czar 

kowy. W iadomość „iskra". 1739

M ichał Wyjadłowski zgubił kartę 
zwoluieuia wydaną przez PKU. 

Miechów. 174S 3
AA a j Ignacy zgubił kartę demobili
ze'* zacyjną wydaną przez 2 p. wojsk 
kolejowych, którą się unieważnia.

1672-1
lĄ fa le n ty  Cieślik zgubił paszport 
» *  wydany przez władze rosyjskie, 

książkę z kasy chorych, oraz książkę 
z kooperatywy C. G. SehBn, które u- 
nieważnśa się. 1738-3

/Ul olecki Romar, (r. 1898) zg u b ił1 
zwolnienia wydaną przez 16 b 

1 Kościuszki Saperów w Warszawy
1721-2

Stempel Franciszek (r. 1895) zj?ub 
kaite powołania wy a. przez P.K.L 

Będzinie. ' 1722-2
C ro k a  Józef (r. 1898) zgubił 
^  dcmcbiiizacyjną wydaną Prże 
PKU. w Będzinie, dowód osobi^ 
wydany przez gminę Mierzęcice-

1723-2
l^ u z io r  Józef II zgubił ksiąieczk 

kasy chorych wydaną przez kr, 
„Flora". 1727-2
O ę d ra s  Władysław zgubi! dowód t 

sobisty wydany p iiez mag str; 
tu. Dąbrowy. ,628-2

J ózef Gadomski zgubił dowód t>s< 
bisty wydany przez gm. Wojkow 

ce Kościelne. „1658 1

Antoni Słaby zgubił dokument wo 
skowy wydany przez PKU. B. 

dziki i ks;ążeczkę krzyża walecznyc
1733-3

[iehalski Antoni zgubił kartę P< 
wołania wydaną przez PKU- B 

dzin. 1735-3

Stanisław Czech zgubił dowód os 
bisty wvdaay przez magistrat t 

Czeladzi, metrykę śluoną, legirymac 
rosyjską, oraz i 30,009 mk. Znalazi 
uprasza się o zwrot papierów i 
łowę pieniędzy do administracji „ 
skry". 1736-3

A ntoni W aluga zgubił kartę powi 
łania wydaną przez PKU. Będzi 

1737-2

Stanisław Kasprzyk zgubi) dowc 
osobisty wydany przez gm. Niv 

ka. 1753

Franciszek Błeszczyński zgubił ka 
tę powołania wydaną przez PK1 

Będzin. 1750-2
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